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Buchalterya środkiem dobrobytu wiejskiego. 


każdy przedsiębiorca gospodarstwa rolnego — czyto właściciel wię- 
kszej posiadłości, wieśniak, dzierżawca, czy też robotnik osiadły na gruncie, 
zwracać powinien wszelkie swe zabiegi gospodarcze w tym kierunku, 
aby mógł otrzymać możliwie największy dochód surowy przy możliwie 
najmniejszych kosztach, bo wtedy tylko praca gospodarcza wydać może 
trwałe i pewne wyniki. Aby spełnić to zadanie, powinien rolnik znać wielką 
ilość naukowo i praktycznie stwierdzonych faktów i zastósowywać je co- 
dziennie w swem gospodarstwie. W żadnym przemyśle innego rodzaju niema 
tak różnorodnych i powiklanyeh ze sobą ezynnikow produkeyi płodów, jak 
właśnie w przemyśle rolniczym. Najczęściej wehodza tu w grę równocześnie 
przyrodnicze i ekonomiezno-gospodareze zasady, i to często w przeciwnym 
wprost kierunku. 

Z powyższych faktów okazuje się dostatecznie, že przedsiębiorca rolny 
powinien na podstawie odpowiednich zasad zestawić, a raczej przeciwstawić 
z końcem każdego roku gospodarczego wielką ilość zaszłości swego gospo- 
darstwa, jeśli ehee mieć dokladny obraz wyników swej praey w ciągu roku 
gospodarczego. Nawet w małych i skromnych gospodarstwach jest tyle 
takich wydarzeń, iż pamięć nie wystarcza tu wcale, chege wszystkie z cala 
pewnością zachować. Tylko systematyczna i praktycznie urządzona bnehal- 
terya zaradzić može temu, bo buehalterya, to systematyczny, porządny spis 
wszelkieh wydarzeń, przedstawiający cyfrowo ich przebieg lub ich wyniki, 
wedle odpowiedniej normy. Nie mamy tu miejsea na rozbiór zasadniczych 
właściwości buchalteryi, zastosowanej do przemyslu rolnego, pragniemy tylko 
w interesie dobrobytu wiejskiego wskazać na zadanie i korzyści z takiej 
buchaltery wynikające, aby wskazać następnie utarta drogę, po której szcze- 
gólnie drobniejsi nawet gospodarze potrafiliby nauczyć się korzystania z hu- 
ehalteryi. 

Zarówno największy jak i uajmniejszy przedsiębiorca rolny wiedzieć 
powinien, jakie dochody przynosi mu jego praca gospodarcza, aby mógł 
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zastosować do tego wydatki prywatne, zarówno swoje jak i swojej rodziny 
i aby mógl w miarę tego ograniczyć konsumcyę płodów gospodarstwa, 
jednem słowem. aby potrafil żyć odpowiednio do stanu. Prawdą jest. iż 
wynik przychodów ocenić można stanowczo dopiero z końeem roku gospo- 
darezego. Rolnik żyje więc zawsze z zaliczek pobieranych na rachunek przy- 
chodu, dającego się tylko w przybliżenin naprzód oznaczyć. Tem więcej ma 
przeto powodów do zwracania uwagi na swe prywatne wydatki i na kon- 
sumeye plodów gospodarstwa i to z stanowczem postanowieniem jak naj- 
większego o ile możności ograniczenia swych potrzeb. Wtedy tylko życie 
rodzinne rolnika cieszyć się będzie poczuciem gospodarczego bez- 
pieczeństwa i tylko wtedy nauczyć się można przestawania na małem 
w latach nieurodzaju i oszczędności w latach dostatku. W jakiem znaczeniu 
wziąść trzeba pojęcie oszczędności, wyjaśnią najlepiej słowa pewnego eko- 
nomisty: , Oszczędność, to dążący do pewnego oznaczonego celu porządek: 
naszego gospodarstwa. Bez tego porządku nie masz zadowolenia. Ona jest 
podstawą dobrobytu materyalnego, ona stanowi trwałą zasadę rodziny, ona 
jest cnota i najlepszą szkołą cnoty, ona zwycięstwem lekkomyślności i namię- 
tności. Uszczędność otwiera nam oczy na przyszłość, świadczy dobrodziejstwa, 
czuwa zarówno nad domem biedaka jak i bogacza, a daje zawsze wtedy, 
kiedy potrzeba; gdzie ona zagości, tam spokój i radość, a nawet chatce 
ubogich zapewnia pogodę i zadowolenie“. Buehalterya jest najpewniejwszym 
doradcą we wszelkich sprawach gospodarczych, zwłaszcza wtedy, gdy 
w diužszem jest zastosowaniu: ona odkrywa błędy w urządzeniu i kiero- 
wnietwie gospodarstwa rolnego, które niejednokrotnie były tak wielkie, iż 
li tylko z ich powodu wszelkie wyniki z gospodarstwa daremne być mu- 
siały. Bez buchalteryi niema rolnik możliwości stwierdzenia czystego obje- 
ktywnego dochodu swego gospodarstwa, a tem samem oprocentowania wło- 
żonego w nie kapitału. Nawet majątek i corocząe zmiany jego dadzą się 
zapomocą buchalteryi oznaczyć do pewnego stopnia dokładności. W koncu 
jest buchalterya jedynym i pewnym środkiem zapobiegającym nieslusznemu 
opodatkowaniu. 

Mimo tych wszystkich zalet, jakie posiada buchalterya, większa część, 
a powiedzmy raczej, ogół naszych rolników, wcale ksiąg nie prowadzi, 
a tylko niewiele buchalteryi gospodarczych tak się prowadzi i z takiem 
urządzeniem, iż powyższe korzyści uzyskać z nich można. Dlatego dolożyć 
powinny koła kierujące w kraju wszelkich starati w tym kierunku, aby dać 
sposobność, szezegolniej drobnym rolnikom, nanezenia się prowadzenia ksiąg. 
Przedewszystkiem zwrócić musimy uwagę na szkoły rolnicze. Uczniowie 
tych szkół będą niezawodnie pionierami na tem poln. Samo jednak położenie 
obeenych rolników wymaga, aby bez zwłoki przyswoili sobie korzyści bu- 
chalteryi. 

Doświadczenie uczy, iż nie wystarcza samo zalecanie rolnikom buchal- 
teryi zapomocą gazet, stowarzyszeń i władz podatkowych. Na nie się nie 
zda także zalecanie tej lub owej z istniejących niezliczonych metod buchal- 
teryi jako szczególnie praktycznej. Należałoby raczej naszem zdaniem, aby 
nasze towarzystwa rolnicze, podobnie jak pruskie izby rolnicze i niemieckie 
związki rolnicze, miały do dyspozycyi pewne fundusze na zaprowadzenie 
praktycznych kursów buchalteryi w możliwie najliczniejszych miejscowościach. 
Nauczyciele i uczący znajdą się niezawodnie. 

Pozwolimy sobie tutaj dać pewne wskazówki, jak takie kursy urzadzičby 
należało i jak to juž zaprojektowano izbie rolniczej dla Pomorza: rolnicy 
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pewnego powiatu, chcący brać udział w tego rodzaju kursach, zgromadzaja 
się w stosownej porze roku — w zimie, lub tam, odzie stosunki na to po- 
zwalają, w czasie między wiosenną uprawą a sianokosami — w dogodnej 
dla nich miejscowości. Nauki udziela nauczyciel rolnictwa, lub wykształeon y 
w tym kierunku rzeczoznawca. Metoda nauczania polega na tem, aby ucznio- 
wie zaprowadzili bieżącą buchalterye całego roku gospodarczego na podstawie 
zupełnego, możliwie wielostronnego wzoru na odpowiednich formularzach. 
Nauczyciel powinien cyfrowo wymienić dotyczące zdarzenia gospodarcze. 
a uczniowie zapisać je systematycznie. Również należy uczyć porządnego 
zamknięcia ksiąg, gdyż jestto najważniejsza praca w całej buchalteryi i naj- 
więcej przy niej nauczyć się można. Początkujący mają na razie prowadzić 
i zamykać odpowiednio urządzoną księgę kasową i księgę obrachunku długów 
i pretensyi wraz z księgą naturaliów dla gospodarstwa domowego. Z pomocą 
tych ksiąg można już bardzo łatwo oznaczyć dochód przedsiębiorcy i czysty 
wynik całego gospodarstwa! Dla wprawy wypełnia się w końcu zeznanie 
(fasyę) podatkowe i majątkowe, stosownie do przepisów. Podczas powtórnych 
kursów w tej samej miejseowości w następnym roku, wyjaśnić należy 
najpierw wszelkie niejasności, jakie się okazały w praktyce ucznia. Naste- 
pnie rozszerza się buchalteryę w miarę potrzeby ucznia, tj. poucza się go 
o prowadzeniu i zamykaniu księgi robocizny, rejestru płodów, podojn i chowu 
bydła, rachunków podoju, rejestru zamówień i żniwa. Tego rodzaju kursa 
dałyby się zaprowadzić także i w Galieyi, a pomyślne wyniki osigeniete 
już gdzie indziej, okazałyby się również i u nas. 


Rozwój rachunkowości państwowej w Austryi 


od r. 1854, aż do najnowszych czasów 
(Ciąg dalszy). 
Napisał IGNACY WŁADYSŁAW PIZUŃSKI 


Nadradca rachunkowy c. k. Namiestnicówa, członek komisyi egzaminacyjnej 
z rachunkowości państwowej i Kawaler orderu Franciszka Józefa. 


Rachunkowość państwowa 
od roku 1867 do najnowszych czasów. 

Celem osiągnięcia uproszczonego i szybszego zarachowania, jako też 
skuteczniejszej i celowi odpowiedniejszej kontroli nad obrotami majątku 
państwowego, zarządził Naj. Pan Najwyższem postanowieniem z dnia 21 li- 
stopada 1866 1) że od dnia 1 stycznia 186% ma być zniesiona najwyższa 
władza rachunkowo-kontrołna, wszystkie buchalterye, a przy władzach skar- 
bowych rachunkowych kancelarye i oddziały rachunkowe. natomiast od tego 
dnia ma powstać najwyższa lzba rachunkowa, przy władzach administra- 
cyjnych departamenty rachunkowe, a tak samo przy Ministerstwach i wła- 
dzach centralnych zawodowe (fachowe) departamenty rachunkowe. 


Najwyższa Izba rachunkowa. 


Najwyższa Izba rachunkowa jest władzą bezpośrednio Naj. Panu pod- 
władną, samoistną, od Ministerstw nie zawisłą i z niemi na równi posta- 


1) Dz. ust. państw. z r. 1866 Nr. 140. 


Mor 


wioną, wykonującą kontrole nad całą państwową gospodarką. Kontrola nie ma 
się ograniczać tylko do cyfrowego sprawdzania wpływających rachunków 
ale także jako ogólne swe zadanie ma badać obroty majątku państwowego. 

Ma ona przeto przy zestawieniu rachunków przychodów i wydatków 
w pieniądzach państwowych i przy przybytkach i ubytkach własności pat- 
stwowych ocenić, czy rachnnkowe wyniki są zgodne z istniejącymi przepi- 
sami i zasadami administracyjnemi. Badaniu najwyższej Izhy rachunkowej 
podlegają wszystkie rachunki władz państwowych odnoszące się do przycho- 
dów i wydatków pieniężnych, tudzież do całego nie w pieniądzach istnie- 
jącego majątku państwowego. 

NEL %sza Izba rachunkowa jest także upoważnioną zarządzić przedlo- 
ženje sobie rachunków, celem badania nietylko wszystkieh tych instytucyi, 
towarzystw, fnndacyj i funduszów, które ze skarbu państwa otrzymują do- 
tacye i zasiłki, ale także funduszów i zakladów, które ze skarbu państwa 
nie sa dotowane, lecz pozostają pod zarządem władz państwowych lub ich 
urzędników. 

Nie potrzebują przedkładać rachunków te instytucye i zakłady, które 
na mocy swoich statutów lub speeyalnyeh ukladow od tego są uwolnione, 
następnie Ministerstwa i władze centralne co do funduszów dyspozycyjnych, 
i pieniędzy przeznaczonych na tajne wydatki. 

(o do usterek i administracyjnych wątpliwości, jakie mogą powstać 
przy badaniu rachunków cyfrowych, porozumiewa się najwyższa lzba ra- 
„chunkowa "bezpośrednio z władzami administracyjnemi, składającemi te ra- 
chunki. 

Jeżeli usterki w rachunkach przedkładanych przez same Ministerstwa 
nie dadzą sie usunač w porozumieniu z temi Ministerstwami, należy je 
przedłożyć do rozstrzygnięcia Naj. Panu, dostrzeżone zaś przekroczenie kre- 
dytów ustawą skarbową przyzwolonych, należy razem z centralnem zam- 
knięciem rachunkowem przedłożyć do konstytucyjnego rozpatrzenia. 

Zadaniem najwyższej Izby rachunkowej jest dalej czuwać nad tem, 
aby zarachowania tak były dokonywane, by ich sprawdzanie i kontrola byla 
ułatwioną i pewną. 

W tym celu władze administracyjne są obowiązane bez wyjatku do 
przestrzegania wszelkich postanowień, wydawanych w tej mierze przez naj- 
wyższą Izbę rachunkową. 

Gdyby jednak najwyższa Izba rachunkowa wydała takie rozporządze- 
nia, któreby dotyezyly samego toku spraw władz administracyjnych i pod- 
legających im urzędów rachunkowych i kas, jest obowiązaną pod tym wzęlę- 
dem poroznmieć się naprzód z temi centralnemi władzami administracyjnemi. 

Odwrotnie też, wszelkie zmiany dotyczące rachunkowości państwowej 
lub przepisów kasowych, któreby wpływały na kontrole rachunkową, po- 
winny być ze strony władz administracyjnych tylko w porozumieniu z naj- 
„wyższą lzbą rachunkową wydane. 

W obu zaś wypadkach, gdyby nie mogło przyjść w tej mierze do 
obopólnego porozumienia. należy się postarać o postanowienie cesarskie. 

Najwyższa Izba raehunkowa jest upoważnioną dalej według własnego 
nznania wysłać delegata, aby się przekonać o prawidłowym toku spraw przy 
departamentach rachunkowych władz administracyjnych. 

Również posiada najwyższa Izba rachunkowa prawo żądać, aby władza 
administracyjna zarządziła szkontrun kas, gdyby tego wymagało bezpieczeń-- 
stwo majątku państwowego lub cel kontroli. 
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Krajowe władze i podwladne im organy są obowiązane, we wszelkiel 
sprawach. tyczących się słażby kontrolującej, zastosować się do rozporządzeń 
najwyższej Izby rachunkowej, która jest uprawnioną, tak jak Ministerstwa, 
zabezpieczać sobie wykonanie swoieh zarządzeń. 

Władze administracyjne są obowiązane dostarczać na żądanie najwyż- 
szej Izby rachunkowej wszelkieh dowodów rachunkowych i aktów potrze- 
bnych do wykonywania kontroli, które się im potem zwraca. 

Wszystkie asygnujące władze administracyjne są obowiązane przed- 
łożyć najwyższej Izbie rachunkowej, po upływie roku, wykazy obrotów tego 
roku administracyjnego, odrębnie dla przychodów i rozchodów, a każdy wy- 
kaz zawierać ma osobno dochody i wydatki z rozu bieżącego i lat ubiegłych, 
tudzież zaległości pozostałe z końcem roku. 

Z tych wykazów sporządza najwyższa Izba rachunkowa: 

a) Centralny wykaz obrotu wszystkiech przychodów i rozchodów państwo- 
wych z ubiegłego roku, aby przez porównanie ogólnych przychodów 
i rozehodow, uiszezonych w tym roku, oznaczyć zwyżkę lub niedobór, 
w ostatnim zaś wypadku cyfrowo wykazać, jakiemi operaeyami kredy- 
towemi niedobór ten pokryto i w jakiej eyfrze końcowy zapas kasowy 
wszystkich władz administracyjnych zarachowano na rok następny. 

Z tego centralnego wykazu obrotu i z wykazu z przedostatniego roku 
administracyjnego sporządza najwyższa Izba rachunkowa : 

b) centralne zamknięcie za przedostatni rok, a wypadające w tym wykazie 
sumy obrotu należy porównać z odnośnymi kredytami przyzwolonymi 
ustawą skarbową na ostatni rok administracyjny. Z tego porównania 
oznacza się różnice między wynikami a kredytami, ustawą skarbowa 
przyzwolonymi, a na uzasadnienie ich dołącza się do państwowego 
centralnego zamknięcia rachunkowego otrzymane od władz administra- 
cyjnych uzasadnienia przedłożonych partykularnych zamknięć rachun- 
kowych z każdego etatu. 

Tak zestawione centralne zamknięcie rachunkowe za każdy rok admi- 
nistracyjny przedkłada najwyższa Izba rachunkowa do konstytucyjnego roz- 
patrzenia i załatwienia. 

Z końcem każdego roku ma najwyższa Izba rachnnkowa przedkładać 
Naj. Panu sprawozdanie z wyników swego działania z wnioskami zmian, 
jakieby na podstawie dokonanej kontroli gospodarki uznano za potrzebne 
w urządzeniach administracyjnych albo pod innym względem. ©. d. n. 


oe m {in 


Bucbalterya u adwokatów. 


(Ciag dalszy.) 

Adwokat posiadający weksle (rymesy) lub papiery wartosciowe (efekta), 
odbierający je tytułem zapłaty lub kupujący na własny rachunek, musi 
oczywiście osobne na to przeznaczyć konta. Będą to konta rymes 
ikonta efektów. przyczem przypadające odsetki (dyskont, kupony) na- 
leżą do konta odsetków. i 

Zwykle jednak nie ma adwokat nic do czynienia z rymesami, a przy- 
najmniej nie na własny rachunek. — efekta zaś przychodzą tylko we 
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większych kaneelaryach adwokackich, w których większe kapitały na procent 
złożono. Weksle (rymesy) i papiery wartościowe (efekta), ktore adwokat 
w depozycie posiada, a więc, które stanowią własność jego klientów, 
nie mają wogóle nie do czynienia z jego buchalterya, toteż nie mogą być 
nigdy przedmiotem obrachunków. W razie inkasowania odsetek (kuponów) 
od złożonych na rzecz klientów w depozycie papierów wartościowych, oraz 
iunych należytości np. za zapadle rymesy itp. należy niemniej uwierzytelnić 
klientów w obrachunku wierzycieli. 

Co się tyczy obrachunku i wykazu długów, to służą do tego konta 
bierne. U adwokatów zwykle tylko jedno konto najważniejszą odgrywa 
role. Jest to konto wierzycieli, ale konto to jest dla adwokatów 
o wiele wažniejszem niż dla kupców, a to z tej przyczyny, ponieważ sta- 
nowi konto depozytów i wykazuje stan sum pieniężnych (kapitałów) 
inkasowanych na rzecz klientów (mandantów). Wszelkie sumy pieniężne 
wpływające od zaskarżonych stron przeciwnych na rzecz klientów (wszelkie 
zaskarżone kapitały z odsetkami lub bez nich) muszą byé wpisane na ich 
rachunek jako wierzycieli, jeżeli tylko inkasowanyeh tych kwot zaraz 
nie wypłacono, tylko przy sposobności wydane być mają. 

W ten sposób klienci są kredytorami tj. wierzycielami depozytowymi 
kwot przyjętych na ich rachunek, tak iż konto to najstosowniej nazwać by 
można kontem wierzycieli depozytowych. 

W każdym razie do uzupełnienia i kontroli konta kredytorów 
w księdze głównej słaży księga wierzycieli, w której dla każdego 
klienta osobne konto prowadzić należy i w którem wszystkie pobrane 
i wydane kwoty uwidocznić trzeba. W ten sposób można natychmiast do- 
wiedzieć się z księgi kredytorów, (którą bezwarunkowo w ciągłości 
utrzymywać trzeba) co się jeszcze należy każdemu klientowi. 

Rzecz prosta, że wszystkie salda księgi kredytorów zgadzać się 
muszą dokładnie z kontem kredytorów. Przy tej sposobności usilnie 
na to uwagę zwracać należy, że konto kredytorów wykazuje zawsze 
OWA kwotę ogólną, która przedstawia u adwokatów ogół eudzyeh 
pieniędzy. Konto kredytorów jest więc kontem cudzych pie- 
niędzy, a więe kontem depozytowem, a jego saldo (stan) należy 
zawsze odtrącić od salda albo stanu księgi kasowej (konta kasowego), 
chcąc poznać istotny stan gotówki. Wystarcza jednak zawsze porównać 
saldo konta kredytorow ze saldem konta kasowego i poeztowej 
kasy oszezędności, aby wiedzieć dokładnie, ile się posiada eudzych 
pieniędzy, a więc ile się winno zwrócić klientowi (kredytorom). 

Ze względu, iż każdy klient (mandant) występuje najczęściej jako 
dłużnik expensów z jednej strony, zaś z drugiej strony jako wierzyciel 
należących mu się pieniędzy, wyjaśnia się samo przez się, iż każdy klient 
posiada osobne swe konto zarówno w księdze dłnżników jakiw księ- 
dze wierzycieli. a więe w księdze glównej występuje zarówno w kon- 
efe debitorów jak i koncie kredytorów. 

Oprócz objaśnionych powyżej kont czynnych i biernych (konto 
akceptow zwykle nie przychodzi u adwokatów) są jeszcze takie konta, 
które służą do obrachunku i wykazania wszystkich bieżących rozehodow 
i dochodów, strat i zysków, ciężarów i pożytków. Są to konta wyni- 
kowe albo wypadkowe jak up. konto expensów, konto wydat- 
kówwgotówce.konto szpezówkanceelaryjnych, konto Regie 
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wzgl. konto czynszu, plac i podatków, konto opustów, konto 
odsetek itd. 

Cokolwiek adwokat polieza tytułem expensów klientewi, uwierzytelnia 
się tem obrachunek expensów, obciążając konto debitorów a wzgled- 
nie konto kasowe w miarę tego, czy wystawione noty expensowe zaraz 
zapłacono, czy też wstawiono w rachunek. Natomiast wszystkiemi potrąceniami 
lub wykreśleniami poczynionemi przez klientów a względnie przyznanymi 
im opustami obciąża się konto expensów (na rzecz konta debitorów), 
chyba że w tym celu prowadzi się osobne konto opustów, którego saldo 
przedstawia zawsze stratę poniesioną na opustach, wykreśleniach i potrą- 
ceniach i które należy przenieść do obrachunku expensów. 

Jeżeli adwokat prowadzi klientom swoim procesa, jeżeli ma pewne 
wydatki w gotówee (np. na stemple, portorya, koszta podróży, dyety 
itp.), obeiaža się niemi konto wydatków w gotówce (na stemple, 
portorya, należytości itp.) i trzeba je zawsze przenieść bezwarunkowo na 
konto expensów. ponieważ czysty zarobek wtedy dopiero okazać się 
może, skoro odejmie się od sumy wszystkich expensów poliezonych klien- 
towi te kwoty wydane w gotówee i te opusty, które wykazują osobno 
w tym celu prowadzone obrachunki. 


Winien Obrachunek expensów. 


1898 


grudz.| 81 jdo C-ta wy- Od Cta dluż. 


datków w go- | i 
tówce. 8495 {84 ników. 
s „ |do C-ta opu- z 
stow 2868 | 32 Od C-takaso- 
m „ |do C-ta strat | wego. 
i zysków. 17464 | 99 | 


— 28829 [15 

Wedle powyższego przykladu policzył adwokat klientowi fl. 28829-15 
tytułem expensów, od czego strącić należy: 1) wydatki w gotówce zł. 8495-84 
2) opusty zł. 2838:32 (suma zł. 1130410), tak iż zarobek wynosi 
zł. 17464-99. 

Konto expensów służy więe do wykazania owego zarobku, który 
przyniosła kancelarya adwokacka po straceniu wszystkich wydatków w go- 
tówce (na stemple, portorya, należytości) i opustów (potrąceń lub wykreśleń). 

Co się tyczy wydatków na drobniejsze koszta kancelaryi (szpezy kan- 
celaryjne), płace, czynsze, podatki itp., osobne w tym celu zaprowadzić 
trzeba konta wydatków. 

Przy mniejszych kancelaryach adwokackich wystarczy prowadzić 
konto szpezów kancelaryjnych dla materyałów do pisania, druków, 
oświetlenia, opalu, jalmužny itp., tudzież konto regie dla płac, czynszu 
i podatków. We większych kancelaryach prócz konta szpezów kance- 
laryjnyeh prowadzi się jednak odrębne konta płac, czynszów i po- 
datków, w celu umożliwienia szezegółowszych wykazów dotyczących 
wydatków. 

Zaprowadzenie konta odsetków zależeć będzie od tego, czy komu 
liczą się odsetki, a względnie czy od kogo należą się odsetki (np. od 
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pocztowej kasy oszezednošci). Ze wzgledu. iż we wszystkich kancelaryach 
polieza się klientom odsetki zwłoki za zaległe expensa, trudno obejść sie 
adwokatowi bez konta odsetek. 

W  specyalnych wypadkach, gdzie adwokat jest administratorem 
(up. domów lub papierów) swojego klienta, należy zaprowadzić w tym celu 
konto administracyi lnb zarządu. i obeiążyć je wszystkimi wy- 
datkami, uwierzytelniając je natomiast wszystkimi wpływami (inkassem), 
zresztą należy uwierzytelnić klienta w obrachunku kredytorów. 
a względnie obciążyć w obrachunku debitorów wedle zaszlego wyda- 
rzenia w administracyt. 

Wobec tego, iż uwzelednilišmy juž dotąd wszystkie konta manipulacyi 
tj. konta czynne, bierne i wypadkowe, których kancelarya adwo- 
kacka mniej lub więcej w bnchalteryi swej potrzebuje, pozostaje nam tylko 
wzmianka o tych kontach właścieiela, które adwokat osobiście pro- 
wadzić winien. Są to konta kapitalu służące do obliczenia jego 
nakładu, oraz konta prywatne służące do obliczenia kwot pobranych 
na cele prywatne i utrzymanie domu. 

Każdy adwokat może jednak zamiast konta prywatnego prowa- 
dzić konto utrzymania domu, luh nawet oba równocześnie. Wówczas 
obciąża się konto prywatne tem wszystkiem, co nie należy do kouta 
utrzymania domu. Konta prywatnego ani tež konta utrzymania 
domu nie można jednak przenosić do obrachunku strati zysków, co bv 
było błędem. 

Przy otwarciu kancelaryi adwokackiej uwierzytelnia się konto kapi- 
tału rzeczywistym nakładem. Natomiast w razie objęcia istniejącej już 
kancelaryi adwokackiej celem dalszego jej prowadzenia, należy sporządzić 
inwentarz całego odebranego stanu czynnego (ruchomości, dłużników) i hier- 
nego (wierzycieli) i wedle tego otworzyć konto kapitału. Podobnież 
postępuje się w kaneelaryi adwokackiej, w której dotychczas nie prowadzono 
buchalteryi lub tylko pojedyńczą, a gdzie ma się zaprowadzić podwójną. 

Jeżeli kancelarya adwokacka należy do kilkn adwokatów, należy dla 
każdego wspólnika utworzyć zarówno konto kapitałn jak i konto 
prywatne i wedłe zawartego kontraktu spółki zaciągać w księgi dotyczące 
udziały w majątku i zyskach. 


Sprostowanie. Na str. 81. szóstego Nru miesięcznika, wkradła się w arty- 
kule „buchalterya u adwokatów“ z winy zecera przykra pomyłka, którą niniej- 
szem prostujemy; i tak w wierszu 21 zamiast wyrazu „dupliki*, powinno być 
»doppiki%, co zresztą uważny czytelnik sam zapewne sprostował. 


Buchalterya w interesie fabrycznym, 


napisal Ludolf Schiller, profesor akademii handlowej we Wiedniu. 
(tłómaczone z niemieckięgo za zezwoleniem autora). 


(Ciąg dalszy). 
Zarys interesu. 


Fabryka N. Sehiilera i spółki zamyka rok handlowy 18.. i zaczyna 
rok następny aktywami i pasywami wykazanymi w umieszezonyni poniżej 
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inwentarzu z 31 gzudnia 18. W majatku spółki uczestniczy N. Schüler 
kwotą fl. 64.392[47. zaś Ernest Wallner kwotą fi. 55.246:32. Umowa spółki 
jest następująca: Oprocentowanie udziałów i poborów 40/, rocznie: rozdzial 
zysku lub straty stosownie do wysokości udziałów majątku; zysk, względnie 
strata, powiększa, względnie pomniejsza udziały. Fabryka produkuje 2 gló- 
wne artykuly A i B, oba z tych samych materyałów surowych i pomocni- 
czych. Prowadzi sig więc: konto materyałów surowych i konto materyalow 
pomocniczych, konto fabrykacyi A i konto fabrykaeyi B, konto towarów A 
i konto towarów B; prócz tego obok kont potrzebnych w każdem przedsię- 
biorstwie, prowadzi się jeszcze konto paliwa i konto oświetlenia. konto ma- 
szyn i konto narzędzi, konto modeli, konto nieruchomości, konto dochodów 
z nieruchomości i konto administracyi (Regie). Zaciąganie do ksiąg intere- 
sów zawartych ze stronami, odbywa się w ten sposób, iż dla każdej z nich 
otwiera się w kontach bieżących (Salda-eonti) osobne konto, podczas gdy 
w księdze głównej prowadzi się dla wszystkich stron tylko jedno konto 
dłużników i jedno konto wierzycieli. Wszyscy odbiorcy (kupujący) artykułów 
produkowanych we fabryce, oraz bankierzy i instytucye, u których mamy 
ciągłe należności (e. k. urząd pocztowej kasy oszczędności, konto žyrowe 
w banku itp.), znajdą się zatem między dłużnikami, podezas gdy wszystkich 
dostawców materyałów surowych i pomocniczych oraz opałowych itd., oraz 
tych bankierów i te instytucye, których jesteśmy dłużnikami z jakiegokol- 
wiek powodu. zebrać trzeba razem w koncie wierzycieli. Dla chwiłowych 
interesów i do interesów zamiany, używa się kont różnych (pro diversi). 
Place robotnicze połączone z fabrykacyą zaciąga sie zaraz do obu 
kont fabrykacyi, podczas gdy place dziennych robotników zapisuje się do 
konta administracyi (Regie). Poniżej objaśnione i przedstawione są wedle 
zasad buchalteryi tylko te wpisy, które odnoszą się do inwentarza, księgi 
kasowej, prima noty i kont bieżących (salda-conti). Omawiania wpisów 
w księdze głównej i w księgach pomocniczych. zaniechano dlatego, iż wpisy 
do zwykłych ksiąg pomocniczych powinny być znane, natomiast speeyalne 
księgi pomocnicze buchalteryi fabrycznej w różnych gałęziach rozmaicie sa 
urządzone i rozmaicie się prowadzą. Wyjaśnimy więć te tylko zaszłości. 
które mają w ogólności typowe znaczenie dla przedsiębiorstw fabrycznych. 


= 
K 


2 styeznia. Na pokrycie kosztów utrzymania domu pobrali z kasy 
N. Schüler Hi. 360:—, Ernest Wallner fl. 300:— 

Konto kasowe „ma“ i konto bieżące „winien“ z obu kontami prywa- 
tnemi. 

3 stycznia. Kupujemy od Braci Holzerów, w miejscu, surowe ma- 
teryaly, z terminem 4 miesięcznym za kwotę fi. 1100:— wedle faktury, 
i otrzymujemy je z dostawą wolną od kosztów. 

Prima-nota, konto materyałów surowych jest dłużnikiem. kento wie- 
rzycieli wierzycielem. Konto bieżące „ma“ w obrachunku Braci Holzerów. 
w miejscu, waluta 3 maja. 

4 stycznia. Tytułem płac (robocizny) zapłacono robotnikom za ar- 
tykuł A. fi. 221:50, a za artykuł B. fi. 102-70. 

Księga kasowa „ma“ od obu kont fabrykacyi. 

7 stycznia. Wskutek listownego zamówienia nadeszła dziś faktura 
gwarectwa Hiittenberskiego ddto 6 bm. na surowe materyaly wysłane do 
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nas pociągiem ciężarowym za kwotę fl. 516:—- waluta 6 maja. Ceny rozu- 
mie się Hüttenberg loco dworzec. 

Prima-nota, konto surowych materyalow jest dłużnikiem kouta wie- 
rzycieli. Konto bieżące „ma“. 

8 stycznia. Wygotowano we fabryce i złożono do magazynu: wy- 
roby artykułu A. wartości kalkulacyjnej ti. 938:— i wyroby artykułu B. 
wartości kalkulacyjnej fl. 540:— 

W tym wypadku należy zrobić obecnie tylko tymczasowe wpisy. 
Główne wpisy odbędą się dopiero z końcem miesiąca. 

9 stycznia. Otrzymujemy od Ottona Schulza w Baden doniesienie, 
i2 złożył kwotę fl. 582-40 na nasz rachunek w urzędzie pocztowej kasy 
oszczędności. 

Tutaj powstanie pozycya Primanoty, w której konto dłużników jest 
zarówno dłużnikiem jak i wierzycielem. Takie pozycye trafiają się nie rzadko 
przy prowadzeniu konta wierzycieli, względnie konta dłużników. Konta bie- 
žace, konto urzędu pocztowej kasy oszczędności „winien“, konto Ottona 
Schulza w Baden „ma“. 

10 stycznia. Towarzystwu akeyjnemu fabryki papieru w Simmering 
sprzedajemy artykuł A. za kwotę fi. 5.800 wedle faktury, termin 4 mie- 


sięczny. 
Primanota. konto dłużników jest dłużnikiem, a konto towarów A. wie- 
rzyeielem -— konto bieżące „winien“, waluta 10 maja. 


11 stycznia. I rząd pocztowej kasy oszczędności nadsyla potwierdzenie 
wkładki na nasz rachunek z 9 bm. w kwocie fi. 582-40. Wypłata robocizny 
robotnikom wynosiła za artykuł A. fl. 376-20, za artykul B. fl. 174-80. 

Co się tyczy pierwszej zaszłości wpisuje. się tylko termin zapadłości 
(skadencya) 16 stycznia w koncie bieżącen; co do wpisu drugiej zaszłości 
porównaj objaśnienie z 4 stycznia. 

13 stycznia. Przesyłka surowych materyałów zapowiedziana fakturą 
z T bm. nadeszła. Za fracht i koszta odbioru płacimy fl. 40:96 i kalkula- 
jemy przesyłkę z terminem 4 miesięcznym. 

Księga kasowa „ma“ od konta surowych materyałów. Obliezone przy 
kalkulacyi skonto 96 kr. (2%, od 100) daje pozycyę Primanoty obeiążającą 
konto surowych materyałów i uwierzytelniającz konto dyskoutu i odsetek. 

14 stycznia. Kupujemy od Antoniego Grohmana, w miejscu, kilka 
wagonów węgli i wyrównujemy jego fakturę na fl. 216:50 naszym czekiem 
pocztowym. 

Pozycya Primanoty, w której konto paliwa i oświetlenia są dłużnikami, 
a konto dłużników wierzycielem; konto bieżące, konto pocztowej kasy oszeze- 
dności „ma“. 

15 stycznia. Urząd poeztowej kasy oszczędności nadsyla wyciąg 
rachunkowy, dotyczący czeku z dnia poprzedniego. 

Wpis terminu zapadłości (skadeneyi) 31 grudnia w koncie bieżącem 
do pozycyi z 14 bm. 

16 stycznia. Mitllerowi i spółce w Hietzing sprzedajemy za gotó- 
wkę fabrykaty artykułu B. za, . fl. 1.408:52 

od tego 2% skonto . . , 28:07 
A. 1.375:45 

Księga kasowa „winien“ do konta towarów B. kwotę fi. 1.403-52, zaś 

księga kasowa ,ma" od konta dyskontu i odsetek fl. 28:07. 


NIS) 


17 stycznia. Kupujemy od Ehrlicha i syna, w miejscu, za akce- 
ptem naszym płatnym za 3 miesiące, na zlecenie banku dyskontowego, ró- 
žne materyały pomocnicze za sumę fl. 419:83 wedle faktury i różne narzę- 
dzia za sume fl. 67215. L 

Tu trzeba utworzyć dwie pozyeye Primanoty. W pierwszej konto pro 
diversi jest wierzyeielem konta pomoeniezyeh materyalow i konta maszyn 
i narzędzi: w drugiej konto pro diversi jest dlužnikiem konta trat. Konto 
bieżące, conto pro diversi „ma“ i „winien“. 

18 stycznia. Wypłata robocizny: artykuł A. f.446'20; artykuł B. 
ti. 208*60, płace zarobników dziennych fl. 26:49. 

Księga kasowa „ma“ od konta fahrykaeyi A, od konta fabrykacyi B. 
i konta (Regie) administracji. 

20 stycznia. Inkasnjemy zapadły dziś weksel na 2000 fl. Księga 
kasowa „winien“ do konta rymes. U 

21 styeznia. Wygotowano we fabryce i złożono do skladu: wyroby 
artykułu A. wartości kalkulacyjnej fl. 8.120— i wyroby artykulu B. war- 
tości kalkulacyjnej fl. 903:— ; 

Porównaj objaśnienie zaszłości z 8 stycznia. 

22. stycznia. Oddajemy wiedeńskienu bankowi przemyslowemu bę- 
dący u nas w zapasie weksel na fi. 1.642:80 platny 1 marca, w miejscu. 
i kwote fl. 300 do uwierzytelnienia nas. l 

Primanota, konto dlužnikow jest dlužnikiem, a konto rymes jest wie- 
rzycielem. Księga kasowa „ma“ od konta dłużników. Konto bieżące „winien“ 
w 2 pozyeyach. 

23 styeznia. Zapadły dziś akcept na fl. 1.249:25 plaeimy okazicie- 
lowi Karolowi Britekl. 

Księga kasowa „ma* od konta trat. 

24 stycznia. Sprzedajemy Braciom Siegel w Wiener-Neustadt za 


zaliczką wyroby artykułu A. za. . fl. 1.162— 
od tego 2%, skonto . . , 23:24 
fi 1115876. 


i wydajemy na koszta opakowania i ladowania 180 gotówką. 

Wpis w Prima-nota w 2 pozycyach: konto pro diversi jest z jednej 
strony dłużnikiem konta towarów A, a z drugiej strony wierzycielem konta 
dyskontu i odsetek. Konto bieżące „winien“ w 1 pozyeyi fl. 1.138:76. 
Koszta wpisuje się zaraz w księdze kasowej „ma* od konta towarów A. 

15 stycznia. Wypłata robocizny : artykuł A. fi. 43980, artykuł B. 
ti. 227:30, place robotników dziennych fl. 1460. 

Porównaj objaśnienie zaszłości z 18 stycznia. 

27 stycznia. Sprzedajemy G. R. Neuhauserowi, w miejsen, za jego 
akceptem płatnym za 4 miesiące, na zlecenie własne, wyroby artykulu A. 
za fl. 2.000 i wyroby artykulu B. za ti. 675. 

Prima-nota w 2 pozycyach: w pierwszej konto pro diversi jest dlužni- 
kiem konta towarów A. i konta towarów B., w drugiej konto pro diversi 
jest wierzycielem konta rymes — konto bieżące „ma“ i „winien“. 

28 stycznia. Towarzystwo transportowe przysyła nam rachunek 
wydatków za wykonane na nasz rachunek przewozy fabrykatów w kwocie 
ti. 49-18. Z tego przypada na artykul A. fi. 21:80, a na artykuł B. fl. 27:38. 
Rachunek ten płacimy zaraz gotówką. 

Księga kasowa ,ma" od konta towarów A. i konta towarów B. 
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29 stycznia. Sprzedajemy Ryszardowi Robertowi i spółce w Szwe- 
chacie za zapłatą H. 700 w gotówee, i kredytowaniem reszty przez 8 mie- 
siące, wyroby artykułu A. za kwotę fl. 3.200. 

Prima-nota, konto dłużników jest dłużnikiem konta towarów A. w kwocie 
ti. 8.200. W księdze kasowej „winien“, konto dłużników jest wierzycielem 
fi. 700. W koncie bieżącem obciążamy Ryszarda Roberta i spółkę kwotą 
fi. 2.500, walnta 27 kwietnia. 

30 stycznia. Zaliczka z 24 b. m. wpływa w kwocie fl. 1.188-76 
gotówką; konto kasowe „winien“ do konta pro diversi. Konto bieżące „ma“. 

31 stycznia. Podnosimy w wiedeńskim banku przemysłowym kwotę 
A. 1.200 gotówką. 


księga kasowa „winien“ do konta dłużników. Konto bieżące: „ma“. 

We” tabryce wygotowino i złożono do magazynu: wyroby artykułu A. 
wartości kalkulacyjnej fl. 780 i wyroby artykułu B. wartości kalkulacyjnej 
fl. 528-70. 

Porównaj objaśnienie zaszłości z 8 stycznia. 

Personalowi technicznemu i kantorowemu płacimy pensye w kwocie 
H. 850, różne wydatki wedle księgi wydatków H. 10540, podatki fl. 61:37, 
prowizyę ajentom za sprzedaż artykułu A. fl. 48, do robotniczej kasy cho- 
rych fl. 58:16, tytułem premii ubezpieczenia od wypadków fi. 8'25, a za 
za rožne reparatury w budynku fabrycznym fl. 34:65. 

Księga kasowa „ma*. Prowizyą ajentów obciąża się zaraz konto towa- 
rów A., zaś za reparacyę budynku fabrycznego konto przychodów z nieru- 
chomości: wszystkiemi innemi pozycyami obciąża się konto Regie w księdze 
kasowej. (C. d. n.) 


Umiejetności handlowe. 


Zasady buchalteryi podwójnej 


przez Henryka Rauscha, buchaltera w Dębiey. 


(Ciąg dalszy.) 


0 stosunku przedsiebivrstwa do komitentow 
(dających zlecenia). 


Przykłady: Kupujemy od 2. paźdz. r. b. od Józefa Górskiego w miej- 
seu towary za 3 miesiące płatne, w kwocie 3563 zl. 50 et., powstaje wige 
między nami a powyższą firmą stosunek dlužny, mianowicie. dostajemy to- 
wary, a zostajemy winni kwote zł. 3503 50 et. 


W tym wypadku więc Obrachunek towarów obciążymy a Jozefa Gór- 
skiego uwierzytelnimy za jedną I tę samą kwotę. 


Winien Obrachunek towarów, Ma 


1593 Do Józefa 


Paźd.|2 | Górskiego 


Winien Jozef Górski w miejscu. Ma 


1893 Od obrach. 


Paźd. | 2 towarów 3563 


W powyższym wypadku zaszła zmiana tylko w jednej cześci mają- 
tkowej tj. w obrachunku towarów jako przychód (przybytek). podezas edy 
chwilowo nie daliśmy innej równej wartości i wskutek tego nie mamy 
chwilowo rozehodu (ubytku), w innej części majątkowej. 

Natomiast wstępuje Józef Gorski do przedsiębiorstwa w stosunek wie- 
rzyciela jako dawca towarów przez 3 miesiące, a po uplywie tego terminu 
będzie od naszego przedsiębiorstwa żądał zapłaty. 

Przypuśćmy, że po 3 miesiącach placimy Józefowi Górskiemu za ku- 
pione u niego towary kwotę zl. 3563 50 ct., natenczas obrachunek kasy 
jako daweę gotówki uwierzytelnimy, a Józefa Górskiego jako odbioreę ta- 
kowej obeiążymy. 

Zapis dotyczący przeprowadzi się więe w następujący sposób. 


Obrachunek kasy Ma 
wow SI GG W o ag 
| 1894 

Sty- | 2| od Jozefa 
| czeń Górskiego 3563 150 
Winien Józef (rórski w miejsen. 


1894 
Sty- | 2| Do Obraeh. 


eznia kasy 3563 u 


Wskutek zaplacenia kwoty zl. 3563 ct. 50 Józef Gorski nie zostaje 
z przedsiębiorstwem nadal ani w stosunku dłużnika, ani w stosunku wie- 
rzyciela, albowiem jest za jedną i tę samą kwotę obciążonym i uwierzytel- 
nionym. 
Przykład: Sprzedajemy A w N towary w kwocie zł. 500. na 3 mie- 
siące czasu, więc wydajemy towary, nie odbierając chwilowo innej wartości. 
natomiast A w N zostaje nam za takowe winien powyższą kwotę. 
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Obciążymy więc A w N jako odbioreę towarów, a Obrachunek towa- 
rów uwierzytelnimy jako dawcę takowych. 


Winien A wN Ma 
1393 Do obrach. 

Paźd. | 3 towarów 500 | — 

Winien Obrachunek towarów Ma 


(Gdy zaś po upływie 3 miesięcy A w N placi nam w gotówce, na- 
tenczas uwierzytelnimy go jako dawcę gotówki, a Obrachunek kasy obcią- 
žymy za odebraną gotówkę. 


Winien AwN Ma 
1893 ura 
Sty- | 3 Od ZS h. 500 
czeń w 

Winien Obrachunek kasy Ma 


3|DoAwN 500 |— 
czeń 


Sprzedajemy Pawłowskiemu towary w kwocie 1000 koron, za co otrzy- 
mujemy jego weksel. 


Debitor . . . . . Rk rymes 
Creditor o 2 24... lowarow 
Kupujemy od Górskiego towary w kwocie 500 koron, za co dajemy 
nasz akcept, 
Debitor . . . . . . . . Rk towarów 
Creditor - © o a Pe. 2- , kee prtov tozydki Kadr 
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Kupujemy od Witkowskiego towary w kwocie 3.000 koron. połowę 
wypłacamy gotówką, drugą zaś połowę zostajemy winni 


1. Debitor . . . . . Rk. towarów za 3000 k. 
Oreditor . . . . . „ Witkowski za 3000 k. 
za towar 

9. Debitor . . . . . Witkowski za 1500 koron 
Grediton „ » © « e Rek kay w 19006; 

albo w inny sposób : 

1. Debitor . . . . . Mk towarów 1500 koron 
Crediton m 90200. kasy, 1500 ,, 

2. Debitor . . . . . Rk towarów 1500 koron 
Creditor . . . . . Witkowski 1500 |, 


pierwszy sposób jednak jest godniejszym polecenia, poniewaź stosunek 
z Witkowskim jest w jego rachunku lepiei uwidoczniony. 


Uwaga: 

Z dotychczas przeprowadzonych i z następnych przykładów na obra- 
chunkach w księdze głównej uczący się spostrzeże, w których najważniej- 
szych wypadkach dany obrachunek się obciąża, a w jakich się uwierzytelnia, 
co stanowi punkt ciężkości bnehalteryi podwójnej, a przez podwójne zapi- 
sywanie każdej pozycyi zaznajomi się gruntownie z istotą rachunkowości 
podwójnej, przyczem jednak nadmienić mi wypada, że w rzeczywistości, 
tj. w praktyce, nie księguje się wprost do księgi głównej lecz najprzód do 
ksiąg pierwszych zapisów (księgi kasowej i pamiętnika czyli memoryalu), 
i dopiero na podstawie zapisów w tych księgach przeprowadzonych uskute- 
eznia się dalsze zapisy. Do osiągnięcia jednak wyż przytoezouego celu jestem 


spowodowany przeprowadzić kontowanie najprzód w księdze głównej. 
(C, GL m) 


Obliczanie procentów z rachunków bieżących t. zw. „Metodą Odjemna"". 


Metoda odjemna ma tę wyższość nad innymi sposobami obliczania pro- 
centów z rachunków bieżących, że daje możność przy každorazowem zapi- 
saniu jakiejś cyfry w Dt lub Ct danego conta, jednocześnie obliczyć liezhy 
prowizyjne*). służące później do obrachunku procentów. 

Przykład bliżej to objaśni: 


*) Liczbą prowizyjną nazywamy cyfrę powstałą z pomnożenia kapitalu 
przez ilość dni, t. j. czas oprocentowania kapitału. Jeżeli oznaczymy przez 
k. t. s. k: jet 


K -— kapital, ž — czas, s— stopę procentową, to procent P= -360.100 = 700 360 
a = kje 

Jeżeli przypuścimy s = 6'/,, to P — 10060: Możemy mnożyć kapitał przez 

czas (k. t.) w przybliżeniu do setek, to tem samem wykonamy dzielenie przez 

100. Liczby prowizyjne przez skrócenie oznaczają się 1. p. 


| 
sm flaw. a Es flaw „| 
Podniesiono za czekiem |25/1 5.000|-— Wniesiono gotowizna |10/1| 10.000 | 
| si = „ bon 4.000 — 3 > 12/2| 7.000 _| 
m u + 12/3 | 8.000— G z 2/8] 6.000]— 
b 2 > 3/4|_2.000|— x 5 18/4| 9.000 ] 
19.000! — 32.000 


Przypuśćmy, że mamy wyciąg z rachunku naszego w banku, który to 
rachunek chcemy zamknąć na dniu 30. kwietnia. Cyfry po stronie „kredyt“ 
przedstawiają sumy, wnoszone przez nas do banku z oznaczeniem waluty, 
czyli daty, od której liczyć się ma procent na naszą korzyść — po stronie 
zaś Dt sumy podnoszone przez nas pod obok cyfr zamieszezonemi datami. 

Chege obliczyć procent n. p. 6%,. zróbmy fałszywe założenie, które 
następnie sprostujemy przez wprowadzenie odpowiedniej poprawki. Przy- 
puśćmy więc, Że wszystkie kapitały, tak po stronie Dt jak i Ct, weszły na 
rachunek w jednym i tym samym dniu, n. p. 1. stycznia, tym sposobem 
leżały jednakowy czas na rachunku, t. j. że w dniu 1. stycznia wniesiono 
«lo banku fl. 32.000 i w tymże dniu podniesiono fl. 19.000. W takim ra- 
zie procent nałeżałby się nam od banku od salda, t. j. od 32.000 — 
19.000 = 13.000 fl. za miesięcy 4. czyli dni 120, z czego liczby prowi- 
zyjne wynoszą 130 X 120 = 15.600. z których 6%, należałoby zapisać na 
stronę Ct, t. j. tę, po której kapitał jest większy. 

W takiem jednak założeniu popełniamy błąd, mianowicie: po stronie 
Ot kapital: 

1) tlaw. 10.000 nie leżał dni 10 — stąd liezby prowizyjne 1.000 


Ż) w OKO, apa 42 we, A , 2.940 
3) n 6.000 n » " 63 = » n » 3.720 
4) , SVODE NMC NE 1087 >, M 5 9.720 

Razem l. p. . . 17.380 


czyli, że strona Ot ma za dużo obliczonych liczb prowizyjnych 17.380, albo, 
co na jedno wychodzi, te liczby prowizyjne należą się stronie Dt. 
Analizując teraz stronę Dt, widzimy tak samo, źe liczby prowizyjne 
(resp. procent) za czas, przez który kapitały nie były na rachunku, należą 
się stronie Ot, a więc: 
5.000 od 1/1 do 25/1 dni 25 — skąd |. p. 1.250 
PODO 0, 202 5b NA » 2.240 


S000 9. S M2 — e s 5.060 
2.000 , , , 834 , 98 — , » 1.860 
Razem . . 11.110 
Zestawiając teraz powyższe l. p. widzimy, že: 
stronie Ct. należą się l. p. od salda 13.000 fl. za 120 dni, tj. . . 15:600 
ib (koja, ZR GONMAL 6a da aa o o 6 6 6-0. MUR 
czyli strona Ct ma . . 20.710 |. p. 
stronie zaś Dt należą się l. p. z Cta rachunku . . . . . 17.880 , 
Różnica więc stanowi saldo netto l. p. strony Ct . 9.330 1. p. 


z czego 6%, wyniesie 9330 : 60 — 155,50 f., które należy dodać do kapi- 
talów. zapisanych na str. Ct, jako 6%, za czas trwania rachunku. 
Ostatecznie więc rachunek zamknie się, jak następuje: 
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Stad wyprowadzamy teorye dla obliezenia procentu metoda odjemna: 

Należy najpierw obrać sobie epokę rozpoczęcia obrachunku, wezešniej- 
szą od najwcześniejszej daty, pod którą jest zapisana 1sza suma na rachunku; 
następnie wyprowadzić saldo kapitalu i obliczyć |. p. z tegoż salda za czas 
od początku owej epoki do końca trwania rachunku, t. j. do daty zamknię- 
cia: powstałą stąd l. p. zapisać na tę stronę, po której kapitał jest mniej- 
szy; później obliczyć |. p. za czas, przez który kapitały nie leżały na ra- 
ehanku — wziąć saldo |. prowizyjnych i procent zapisać na tę stronę, na 
którą wypadnie saldo |. prowizyjnych. Następnie zamknąć rachunek zwy- 
kłem wyprowadzeniem salda kapitalu, 

Widzimy więc, że l. p. moga tu być obliczone z chwilą wejścia sumy 
na rachunek. bez względu na termin zamknięcia takowego, ponieważ liczą 
się za czas, przez który kapitał nie figurował na rachunku i zależne sy 
tylko od daty obrania owej epoki. która może być zupełnie dowolną, byle 
byla wcześniejszą od daty, pod którą zapisano pierwszą sume danego conto- 
corrente. Tadeusz Zijehlinski. 


Bibliografia. 


Oceny i sprawozdania. 


Al. Józef Wiśniakowski, Sekretarz po!ski. Wzory i zdania do pisania listów pry- 
watnych i handlowych, oraz kwitów, rewersów, świadectw, plenipotencyi, zaproszeń, 
weksli, przekazów itd. Warszawa, nakładem księgarni Jana Fiszera. 

Dziełko to nie wielkiej objętości (159 stron druku) zaleca się dla swej zwięzłości 
i pożyteczności. Autor stosuje w niem metodę nie nową wprawdzie, ale praktyczną. 
Polega ona na tem, iż do każdego listu pisanego w pewnym przedmiocie, dołącza dość 
pokaźną ilość zdań, zastosowanych do różnych okoliczności, zdarzających się w życiu. 
Oprócz spraw codziennych, stanowiących najzwyklejszą treść naszych listów, zawiera 
dzielko korespondencyę handlową, wystarczającą dla zwykłych spraw bieżących. Całość 
jest wzorowa, a język poprawny. W pierwszej linii dziełko przydatne jest dla młodzieży 
polskiej, żyjącej pod rządem rosyjskim. zawiera bowiem wzory kwitów, rewersów i innych 
dokumentów, używanych w Królestwie polskiem. Żałować wypada, iż autor nie rozogólnił 
swego dziełka także dla młodzieży galicyjskiej, jakkolwiek przezto powiększyłyby się 
znacznie jego rozmiary. Mimo to dziełko zawiera także wzory przydatne i u nas dla 
każdego, kto nie posiadając dostatecznej wprawy w samodzielnem układaniu listów, 
pragnie nauczyć się pisać jasno, zwięźle i poprawnie. 

L. E. Veltze. Nauka buchalteryi teoretyczna i praktyczna dla samonauki i wykladu. 
Tom II. zeszyt I. Lwów 1899, drukiem i nakładem drukarni ludowej. 

Jeżeli już tom I, wydany w roku 1895, zjednał autorowi zasłużone pochlebne 
uznanie, wzbudzając powszechne zainteresowanie i zachęcając do prenumeraty, to wy- 
dany obecnie tom II. nietylko, że nie zawiódł pokładanych nadziei, ałe przewyższył je 
znacznie. Autor postawił sobie widocznie za zadanie dążenie do postępu. Dążenie to 
przebija się wszędzie, że wspomniemy tylko czyściejszy o wiele język, usuwanie obcych 
wyrażeń, zastąpienie zastarzałego »per« przez odpowiedniejsze polskie »od« itd 

W pierwszym zeszycie tomu drugiego traktuje autor obszernie metodę włoską 
buchalteryi systematycznej. Dla łatwego jej poznania i praktycznego zrozumienia podaje 
dwumiesięczny zarys interesu, który przeprowadza konsekwentnie przez wszystkie księgi 
zasadnicze i systematyczne. Każdą zaszłość interesu omawia analitycznie i zrozumiale, 
nie zaprzątając odrazu uwagi ucznia rzeczami trudniejszemi, które traktowane już na 
początku, zniechęcić tylko mogą. Sądząc po metodzie włoskiej, i po wstępie do metody 
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niemieckiej przy końcu zeszytu pierwszego, twierdzić możemy Śmiało, iż dzieło autora. 
po ukończeniu przedstawiać będzie wartość nie mała, a praca jego zasłuży na powsze- 
chne uznanie. Zycząc autorowi serdecznie rychłego ukończenia dzieła, polecamy je 
szczerze naszym czytelnikom. 


Rozmaitości. 


Instytut buchalterow i rachmistrzów przysięgłych w Rosyi. Wedlug wiadomości 
nadchodzących z Petersburga, w rosyjskiem ministeryum skarbu powstała myśl zorgani- 
zowania t. zw. »Instytutu buchalterów i rachmistrzów przysięgłych«. Projekt ma dopiero 
w jesieni uzyskać sankcyę Komitetu ministrów, szczegóły zatem nie są jeszcze dokładnie 
znane i dlatego niżej podane wiadomości przyjąć należy ze wszelkiemi zastrzeżeniami 
co do ich autentyczności. 

Otóż przedewszystkiem projekt wyklucza możność powstania drugiej podobnego 
rodzaju instytucyi i ma zapewnić jej członkom obszerne prawa, do których należy także 
prawo wydawania własnego organu, zwoływania zjazdów i wnoszenia podań do Mini- 
steryum skarbu. Na członków przyjmowani być mogą, z pośród poddanych rosyjskich, 
osoby o nieposzlakowanem imieniu, nie mniej jak 21 latliczące, które, stosownie do sto- 
pnia wykształcenia, dzielić się będa na buchalterów klasy II. i I., oraz na rachmistrzów 
przysięgłych. Rachmistrze, po złożeniu odpowiedniej przysięgi, otrzymają specyalny znak 
do noszenia na piersiach i będą mieli prawo do otwierania i utrzymywania kancelaryj 
rachunkowych. Utrzymujący biura rachunkowe przed ogłoszeniem ustawy »Instytutu«, 
obowiązani będą w ciągu roku uzyskać tytuł rachmistrza przysięgłego. 

Zarząd sprawami »lInstytutu« spoczywać będzie w ręku komitetu wybieralnego, 
któremu, pomiędzy innemi, przysługiwać będzie prawo przyjmowania skarg, wywołanych 
działalnością członków. 

Po zatwierdzeniu ustawy, utworzone będą prowizoryczne komisye w Petersburg u 
Moskwie, Warszawie, Rydze, Odesie, Kijowie, Nižszym Nowogrodzie, Charkow.e, Rosto- 
wie nad Donem, Saratowie, Tyflisie, Kazaniu, Łodzi, Krasnojarsku, Tomsku i Irkucku. 
Przewodniczyć im będą zarządzający miejscowymi oddziałami Banku Państwa lub inne 
osoby, przez ministeryum skarbu wyznaczone ; składać się zaś będą z trzech, znanych 
na połu rachunkowości specyalistów oraz po jednym przedstawicielu z miejscowych 
banków lub domów handlowych, z przedstawicielami miejscowego handlu i przemysłu. 
Komisye te zdjmą się ułożeniem spisu miejscowych buchalterów, z których pełniący 
bez przerwy przez lat 5 obowiązki buchalterów odpowiedzialnych zaliczeni zostaną do 
klasy I, wszyscy zaś inni do klasy H. 

Na podstawie tych spisów dokonany zostanie w Petersburgu wybór komitetu, 
w skład którego wejdzie po dwóch członków z każdego z powyżej wymienionych miast.. 
w charakterze buchalterów klasy J. B. 1). 

Międzynarodowy kongres handlowy. W jesieni roku bieżącego odbędzie się w Fi. 
ladelfi międzynarodowy kongres handlowy w połączeniu z narodową wystawą amery- 
kańsklch fabrykatów, Wystawa będzie otwarta r4 września i trwać będzie do 30 listo- 
pada — zaś kongres handlowy będzie otwarty ro października. Kongres ten urządzony 
przez handlowe Muzeum w Filadelfii przy pomocy tamtejszego instytutu Franklina, bę- 
dzie niejako dalszym ciągiem takiegoż kongresu, odbytego w r. 1897. 

Zaproszone są wszystkie rządy, ważniejsze Izby handlowe wszystkich części świata. 
około 20.000 zzgranicznych domów handlowych — a oczywiście wezmą też udział zna 
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komitsi kupey wszystkich Stanow Ameryki potnocnej. jako reprezentanci tamtejszych 
Izb handiowych. 

Wystawa obejmować będzie tylko te wyroby fabryczne Ameryki północnej, które 
w handlu z rozmaitemi państwami zagranicznemi odgrywają jakąś rolę i najlepiej są 
zastosowane do wymagań targów zagranicznych. Będą więc osobne sekcye dla wyrobów 
tekstylnych, żelaznych, aparatów elektrycznych, maszyn wszelkiego rodzaju, które beda 
w ruchu, maszyn rolniczych, narzędzi, środków przewozowych, osobna sekcya dla mebli. 
nowości z zakresu kolejnictwa, urządzeń domowych itp. 

Osobny oddział będzie przeznaczony na to, ażeby okazać, jak amerykańscy eks- 
porterzy towar opakowuja, adresuja, do załadowania na okręty przygotowują. ażeby 
odpowiedzieć wymaganiom zagranicznych targów i zastosować się do zagranicznych 
przepisów transportowych, cłowych, stemplowych itp. Wiedeński tygodnik »Handels- 
Museum« sądzi, że z tego właśnie działu reprezentanci handlu eksportowegc w Austryi 
będą mogli niejedną pożyteczną osięgnąć naukę. Wystawa i kongres da im możność 
poznania najlepszych północno-amerykańskich wyrobów przemysłu, zetknięcia się ze zna- 
komitymi przedsiębiorcami Ameryki i innych krajów. nawiązania nowych a korzystnych 
stosunków, przeprowadzenia zupełnie swobodnej dyskusyi wszelkich tych przedmiotów, 
które dla stosunków handlowych z Ameryką północna mogą mieć znaczenie Handlowe 
Muzeum w Filadelfii wypowiada nawet przekonanie, że uchwały i propozycye kongresu 
będą miały wpływ poważny na dalszy rozwój handlowego ustawodawstwa Stanów Zje- 
dnoczonych. 


Projekt Zjazdu Buchalterów Polskich. 


Od dyrektora szkoły handlowej p. L. E. Veltzčgo we Lwo- 
wie, otrzymaliśmy nastepujace pismo, które poniżej w całości 
zamieszczamy. Poruszoną myśl zasłużonego autora znakomitego 
podręcznika o nauce buchalteryi, podnosimy z uznaniem i popie- 
rać ją będziemy gorliwie słowem i pismem. Projekt zjazdu bu- 
chalterów polskich zasługuje tem bardziej na poparcie, ile że sku- 
teczność takich zjazdów w innych gałęziach umiejętności prak- 
tycznych dla rozwoju spraw zawodowych okazała się w calej 
pełni, w obec tego i dla naszych buchalterów inicyatywa ta będzie 


niezawodnie ważna i pożądaną. 
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Szanowna Redakeyo! 

„Dzisiejsza dążność każdego stanu do skupiania sił swoich, 
czy to w celu poprawy własnego bytu materyalnego, czy w celu 
wywalczenia w drodze legalnej pewnych praw mu słusznie 
przynależnych, czy w reszcie w innych celach, jak humani- 
tarnych lub naukowych, wydała wszędzie, gdzie tylko ją w czyn 
wprowadzono, niewątpliwie tylko skutki dodatnie. 

Widzimy w każdym prawie stanie społeczeństwa naszego 
poprzeprowadzane lub przeprowadzające się właśnie organizacye, 
widzimy stowarzyszenia rozmaite rozwijające się znakomicie, sło. 
wem, wszędzie postęp, tylko w gałęzi społecznej pracowników 
zawodu buchalteryjnego, który od wieków jest wybitnym współ- 
czynnikiem dobrobytu narodów, zalega cisza; nic a nic u nas 
nie słychać. 

Większość chodzi luźnie; zmuszoną jest dać się wyzyskiwać 
i poniżać na každyin kroku przez ignorantów, a w dodatku nie 
potrafiło sobie wyrobić dotad ani szezypty tej powagi w społe- 
czeństwie, jakiej zažywaja oddawna koledzy na Zachodzie. 

Cóż jest przyczyna tego ? 

Oto przedewszystkiem abstrakcya wyrazu „buchalter*, jak 
go pojmuje specyalnie społeczeństwo nasze galicyjskie. 

Tyle mamy różnorodnych osobistości w różnych nstytu- 
cyach krajowych, zwiących się buchalterami. a nie mających 
wyobrażenia o właściwej istocie tej nauki, — tyle instytucyj, 
wymagających jedynie wykształcenia opartego na skryptach bu- 
chalteryi kameralistycznej, jak wiemy nie udającej się wcale 
dla przedsiębiorstw prywatnych, — tak łatwą i tanią jest akwi- 
zyeya podobnych czynników, że istotnie dziwić się nie možna, 
gdy społeczeństwo nasze niema wysokiego wyobrażenia o war- 
tości takiego buchaltera i o wartości nauki buchalteryi ogółem. 

Słusznie, bo widzi w nim nietylko pisarczuka bez rzeczy- 
wistego zawodowego wykształcenia, nietylko powolnego sługę 
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z musu wszelkich wymagań zwierzchnika swego, ale i nie- 
dowidza właściwej przyczyny, t. j. okoliczności, že samo to spo- 
łeczeństwo nie pojmuje wartości racyonalnej nauki buchalteryi 
i nieocenia należycie wpływu jej na stosunki ekonomiczne i mo- 
ralne narodu. — Skutek tego, upadłość nieprzewidziana spowo- 
wodowana nieudolnoseia, lub też wyzysk społeczeństwa przez 
ludzi niesumiennych. 

Wprawdzie przebija się obecnie. zwłaszeza po smutnych 
„doświadczeniach tegorocznych w Galicyi, pomału świadomość 
społeczeństwa o potrzebie dokładniejszej kontroli instytucyj pu- 
blicznych, odzywają się co raz częściej głosy żądające naprawy 
stosunków i podające nawet recepty ku temu w formie przepi- 
sów kontroli, lecz my zawodowcy wiemy najlepiej, że są to 
tylko melodye de lana caprina, — rdzeń rzeczy tkwi w nie- 
udolności, a zatem: Światła, światła i jeszcze raz światla! 

Światła, czyli zawodowego wykształcenia, dla kierujących 
-wszelkich instytucyj ; 

Światła. czyli tegoż samego, dla współpracowników, a 
wreszcie 

Światła, czyli tegoż samego, dla kontrolujących, tj. dla ko- 
misyj rewizyjnych i komisarzy rządowych. 

Nie wypowiadamy tego z chęci ubliżenia komukolwiek, 
ale z głębokiego przekonania. że w tych okolicznościach 
niewystarcza dyplom doktora praw lub architekty do kwali- 
fikacyi na kierownika przedsiębiorstwa pewnego, lub też tylko 
na buchaltera tegoż przedsiębiorstwa, — tu jest miarodajną je- 
szcze, obok uczciwości lub zasługi, wiedza zawodowa, a tę wi- 
nien sobie każdy przyswoić, jeśli chce pełnić sumiennie przyjęte 
na się obowiązki. 

Juści, że uczciwość i zacność charakteru stawiamy jako 
pierwszy warunek do piastowania powyższych funkeyj. 
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To sa bołączki naszego społeczeństwa. Nam, świadomym 
rzeczy, przypada obowiązek przyczynienia się, w miarę moż- 
ności, do usunięcia złego; nam przypada obowiązek podać środki 
ku temu, ale nie przez jednostkę, którą ignorować można, ale 
przez stan cały, zawodowo wykształcony i uprawniony do za- 
brania głosu. 

Łączyć się przeto powinniśmy; podnieść poziom nauki za- 
wodowej; określić dokładnie wiadomości potrzebne i doświad- 
czenie konieczne dla ludzi chcących wystąpić w roli buchaltera; 
starać się o zaprowadzenie wszędzie tylko buchalteryi systema- 
tycznej, jako jedynie racyonalnej; utworzyć instytucyę rzeczo- 
znawców, podobną do angielskiej instytucyi buchalterów uprzy- 
wilejowanych w Londynie, lub niderlandzkiej „institut van 
Accountants“ w Utrecht; wreszcie starać się przekonać rząd 
w drodze właściwej. że we własnym interesie jego, jak nie- 
mniej w interesie społeczeństwa leży konieczność powierzenia 
kontroli nad instytucyami publicznemi li ludziom zawodowym, 
wyznaczonym z naszego grona. 

Będąc głęboko przekonanym o ważności naszego zadania 
i o tem, że postulata powyższe jedynie w drodze bliższego po- 
rozumienia się osiągnąć można, śmiem prosić szanowną Reda- 


kcyę, by była łaskawą przyjąć w swe łamy niniejsze 


Wezwanie moje do: koleśów 
wszystkich części zaboru do zjazdu koleżeńskiego w War- 
szawie, jako macierzy naszej, w roku przyszłym, w czasie 
później oznaczyć się mającym i o łaskawe zapośredniczenie, 
ażeby wezwanie to, w imię dobra publicznego, przez wszystkie 
czasopisma polskie powtórzone zostało.* 

Łącząc wyrazy rzetelnego poważania, pozostaję życzliwym 
sluga 


L. E. Veltzć, 


wlašciciel Szkoly handlowej i nauczyciel c. k. Politechniki we Lwowie. 
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(P. S. Nie wątpię wcale, że znajdą się koledzy w War- 
szawie, którzy zechcą poprzeć łaskawie usiłowanie niniejsze, 
szczególnie co do zezwolenia władzy i lokalu potrzebnego na 
zjazd zamierzony, korespondencya zaś nawiązana za pośredni- 
etwem „Miesięcznika dla buchalteryi*, umożliwi dyskusyę co do 
ułożenia programu i podziału referatów. 
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Nauki buchalteryi systematycznej 


udziela w kursach gremialnych i odrębnie 


L. E. VELTZE 


Lwów, Krakowska 1. 7. 


Zeszyt I. tomu Il. mej buehalteryi wyszedł juž; — zeszyt II. względnie: 


reszta całości wyjdzie z końcem b. r. 


